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w W arszawie dnia 12 Lutego 1831 roku w  Sobotę.

WIADOMOŚCI KRAJOWE i ZAGRANICZNE 
k r ó l e s t w  o  p o l s k i e .

    / l a d a  m u n i c y p a l n a  m ia s t a  s to łe c zn e g o  W a r s z a w y .
Chcąc raz na  zawsze zapobiedz  wszelkim zarzu tom 
p rzec iw  rozkład  o.w* pob or u  na  dw a  pułki  W a r s z a w ­
skie, ma  zaszczyt  uprzedz ić  obywate li  stolicy, że ro z ­
k ład  ten przez k i lkadz ies ią t  znakomi lych  w s p ó ł o b y ­
wate l i  s p o r z ą d z o n y ,  t e raz  juz s tanowczo przez  rząd 
za twierdzony i ze n ie zw łoc zn ie  pobór  będzie rozpo­
częty ;  gdy fundusz  ten  przy kończącej  się formacji  
p u ł k ó w  n iezwło cznie  użytym bydź  m us i ,  że w y z n a ­
czony z obywa te l i  komi te t  u b io rc z y ,  ma obowiązek  
w y r a c h o w a ć  s ię ,  ze wszystkich w yda tk ów ,  nic można  
wie* mieć żadnej  wątpl iwośc i co do uży cia tego fun­
d u s z u ,  a n iep odobna  jes t  t eraz nowe zasad y  u k ł a ­
dać i p o dł ug  nich ogromnej pracy  wymagaiące  nowe 
robić  r oz racho w an ie .  W sz a k ż e  w poda tko waniu  n ie ­
po d o b n a  w yna leźć  takiej z a s a d y ,  k lóraby  wszys tk im 
dogad za ła .  R a d a  mun icypa lna  pos ta ra  się pogodzie 
o jcowską  o d o b r o  obywate li  t rosk liwość  z sprężyste- 
jni ś rodkami  dla uz yskan ia  koniecznego  f u n d u s z u . — 
Nic chcąc się w d a w a ć  w ob szerne  dyskussye  w r z e ­
czy juz u k o ń c z o n e j ,  uw aża  za obowiązek  zwróc ić  u- 
wagę  publ ic znośc i ,  że PP.  J .  G. i W . . L  równic  jak po­
przedni  kry tycy,  hic zrozumiel i  przyjętej  z a s a d y ,  n i e ­
p o d obna  bowiem przypuścić ,  iżby d o m,  z k tóregoby 
sk ła d k a  w ilości zip.  1" p r z y p a d a ł a ,  który prze to w 
tow arzys tw ie  ogniowćm na  zip.  3133 gr. 10 musia łby 
by dź  oszacowany,  p rzynos i ł  rocznego prz yc hodu  zip.  
POOO!... Ł a tw o  jest ganić ,  ale przyna jmnie j  należy 
dobrze  zgłębić przedmiot  o k tórym publ iczn ie  s ;ę pi­
s z e . — Rzucone  uwagi  względem sk ła du  r ady  p o w o ­
dują  ją do o św ia dc zen ia ,  że Wprawdzie  dotąd sk ła da  
się z obywate l i  , k tórzy zaw ezw an i  p ić rwiaslkowo 
przez  1 omasza hrab iego  Ł u b i e ń s k i e g o ,  a następnie 
przez  sam sk ła d  r a d y ,  j, wła sne j  chęci  czas  swój i 
s i ły poświęca ją;  lecz je szcze  w końcu grudnia  roku 
1830,  u p r a s z a ła  koimnissję r ząd o w ą  spraw w e w n ę ­
t rz nych  i policji  o za rządzen ie  w yb o ró w  radców m u ­
nic ypa ln yc h  przez  obywate li  i s tosowny p rz e ł o ż y ł a  
projekt .  Dotąd pomimo k i lkokro tnych  próśb nielyl- 
ko żadnego nie o t rzyma ła  rezul ta tu  * ale kommissja 
r ząd o w a  w y raźn ie  żąda ła  od do tyc hczasowych  c z ł o n ­

ków r a d y ,  iżby czynnośc i swych nic poprzes ta l i .  
D latego więc do tąd  taki  rewolucyjny  n iejako sk ł ad  
rady  i s t n ie je ,  do którego rada  już n aw e t  w e z w a ła  
przez  p isma publ iczne  wszys tk ich  świa t łych  i gorl i ­
wych  ob y w a te l i ,  kldrzyby prace  jej coraz  mn ożące  
się, a m a łą  l iczbę po zo s ta ły ch  p rze c ią ża ją ce ,  podz i e ­
lić chcieli ;  t e raz Wezwanie to po na w ia  prosząc  szcze­
gólniej  tych obywate l i ,  k tórzy w pismach publ icznych  
względem jej czynności  ogłaszają uw ag i ,  i żby raczej  
przez" wspó łdz ia łan ie  z nią staral i  się skutecznie j  do 
dobra  publicznego  przy łożyć  się.

W  W arsz aw ie  dn ia  10. L u t e g o  1831.
(Tli podpisy.)

 K w i t  n a  z ł o ż o n e  w a d m i n i s t r a c j i  d o c h o d o w  k o n s u m p c y j ­
n y c h  v a d i u m  z i p .  0 0 ,  na  s z y n k  t r u n k ó w  k r a j o w y c h  * d .  2 1 
c z e r w .  1 8 2 2  *o N r .  4 0 6 ,  na i m i ę  / l e p k a  W o l j  M a l i n i a k  
w y d a n y ,  z g u b i o n y  z o s t a ł ;  u p r a s z a  s i ę  z n a l a z c ę  o z ł o ż e n i e  
l e g o  k w i t u  w r e d a k c j i  K u r .  W a r s z . ,  g d y  j u ż  za n i e w a ż n y  
u z n a n y  z o s t a ł .

Wiadomości W arszaw skie.

Sejm. Polski.
—  D n i a  7 b.  in.  p r z y  r o z p o c z ę c i u  p ó s i e d z c n i a  izby p o s i l -  
s k i e j  , i nne s -z . l ik  i a d o m i ł  ją  o w k r o c z e n i u  n i e p r z y j a ­
ciela  w g r a n i c e  k r ó l e s t w a  P o l s k i e g o , -  lecz że  w y p a d e k  
t en n i e  m o ż e  t a m o w a ć  d a l s z e g o  t o k u  o b r a d ,  k l o r e  os sza k -  
że  s z c z e g ó l n i e j  do t e g o  co s t an owi  b e z p i e r ^ e u s l "  0 ' 4 7b i o .  
j e n i e  n a r o d u ,  z m i e r z a ć  p o w i n n y .  Uc hwa l i ł a  n a s t ę p n i e  i z b a  
o d . - s ł a n i e  d o  r z ą d u  p r o j e k t u  t y c z ąc e go  się  U i z ą d z e n i i  w 
c a l e m  k r ó l e s t w i e  g w a r d i j  n a r o d o w y c h .  ł  d a l s z y m  c i ą g u  
p o s i e d z e n i u  z a j ę ł a  s i ę  r o z b i o r e m  p r o i e k t u  o ś r o d k a c h  o-  
b r o n y  k r a j u  p o d a n e g o  r z ą d o w i  p r z e z  n a c z e l n e g o  w o d z a ,  
i z m o d y f i k o w a n e g o  j i a s t ę p n i e  p r z e *  k o m m i s s j e  s e j m o w e .  
P r o j e k t  t en  po  k r ó t k i e j  d y s k u s s j i  j e d n o m y ś l n i e  p r z y j ę t y  
z o s t a ł .  ( D a l i ś m y  go w c z o r a j ,  z a m i e n i o n y  w u c h w a ł ę . )

N a s t ę p n i e  c z ł o n e k  k o u u n i s s j i  S w i r s k i ,  p r z e d s t a w i a j ą c  
p o t r z e b ę  o z n a c z e n i a  k o k a r d y  n a r o d o w e j ,  z ł o ż y ł  i z b i e  dwa 
p r o j c k t a  w tćj  m i e r z e  do  k o u u n i s s j i  s e j m o w y c h  p r z e s ł a n e ,  

o r a z  p r o j e k t  p r z e z  t eż  k o m m i s s j e  p r z y j ę t y .  T r e ś ć  p r o ­
j e k t u  o b e j m o w a ł a ,  a by  k o k a r d a  n a r o d o w y  b y ł a  z k o l o r o w  
b i a ł e g o  i c z e r w o n e g o  z ł o ż o n a  , jako z kolorów odpowie-



Jn i c h  he rbowi  K o r o n y  a naw e t  i L i t w y ,  poni eważ  jak 
o r z e ł  Po lski  tak i Po goń  L i t ewska ,  j e s t  w polu cze r w one m.  
( T e n  p r o j e k t  z am ien iony  w uchw a łę  b y ł  w wczorajszej  
gazecie  )

W końcu  pos i edzenia  dnia  lego pose ł  Swidz iń sk i  w n ió s ł  
p od  rozwagę  i zby w imien iu  kou imi ss j i ,  p r o j e k t  względem 
n i eus ta j ącego  t rwani a  s e jmu  , o raz  wzg l ędem wewnę t r z ngo  
j e j  po rz ądk u ;  po d ług i ch  dyskus s j acb ,  k tó r y ch  p r zedmio t em 
g łó w n i e  b y ło  zapytanie :  j a k  dalece cz łon kow ie  izby
mianowani  obecnie  u r z ę dn ik am i ,  p rawo do zesiadanio W niej 
u t r ac i l i ,  p r o j e k t  zwróc on y  zos t a ł  do komm js s j i  w celu 
k o rz y s t a n i a  z uwag s ł y szanych .

Dnia  tegoż w ieczo rem odby ło  się pos i edzeń  ie izb 
po ł ączonych  , na k tó r e in  wn ie siony zos t a ł  pod wspólną  
ich rozwagę  p r o j e k t  do p r awa  wzg l ędem nowo  wykonać 
s ię maj ącej  p r z y s i ę g i ,  i t. d.

Po wys łuchaniu  uwag n i ek tó rych  cz łon ków  , dalsza 
dysk  tissja do nas t ępnego  pos i edzenia  od łoż on ą  zos t a ł a .

Dnia  8 b. rn. izby p o ł ącz one  za jmowa ły  się dalszą 
dy sk u s s j ą  p ro j ek tu  o wykonać  się majacej  nowej  p r z y s i ę ­
dze  , i po d łu g i c h  rozp ra wac h  p ro j e k t  pomien io ny  z nia- 
ł e m i  odmianami  p rzy j ę ty .

Dnia  9  b. m. p r o j e k t  po r ząd ku  we wnę t r znego  izby 
pose l sk ie j  , s tosownie  do u w a g  na pos i edzeniu  z dnia 7 
b .  m.  po czyn ionycb ,  p r zez  kominiss je  s e jmowe  poprawiony  
wn ie siony zos t a ł  pod dalszą dyskuss jp  izby P o se l sk i e j .S k u t  
k i e i n  d ług i ch  dyskus s i j  t yczących się bądź zhyteczności  bądź  
n i edok ł adn ośc i  tego p ro j e k t u ,  by ło  uchwaleni e odesł ania  
onogoż r az  jes zcze  do kommiss i j  se jmowych.

P op i e r a j ąc  po t r zbę  wn ies ionego  p ro j ek tu ,  a w szczegól ­
ności  j ogo a r t y k u łó w  4go  i 5go,  pose ł  Swidz iński  domaga ł  
s i e , ażeby w celu zap ewn ien i a  izbie k o m p l e t u  p r a w n e g o ,  
k t ó r e g o  wezwanie  p r z ez  oddal en i e  się wielu cz łonków 
z a g ro żon ym  z o s t a ł o ,  c z ło nk o w ie  izby , k tó r z yb y  bez u- 
poważn ien i a  m a r s z a ł k a  z nie j  się oddalal i  , za zdrajców 
o j czy zn y ,  og ło sz ony mi  byli .  Po mim o  poparc i a wniosku 
tego p rzez  pos ł a  Swi rsk icgo , t enże  od rzucony  zos t a ł ,  j ako  
ub l i ż a j ący  i z b i e ,  k tór e j  każdy c z ło n e k  czu je  dos t a teczni e  
ważność powiności  swoich,  i n ie  p r z ez  obawę k a ry  , ale 
z p r zekon an i a  wewnę t r znego  , z o s ł e m poświęcen i em,  obo ­
wiązku  sw igo  dopełn i ać  jest  gotów.

—  Oficerowie wyżsi  i niżsi p ó l k u  2go s t rzelców pieszych 
po d  dowództweui! |  pu łk o w n ik a  Wincen tego  Wolskiego,  b ę ­
dącego ,  z łożyl i  p r z ez  swego dowódzcę  rządowi  dekl ar ac ję ;  
iż p r zez  czas kampan j i ,  co mies i ąc  dwudniowy  żo łd  na po ­
t r zeby  o j czyzny ods t ępu ją .  Równ ież  podof i ce rowie  tegoż 
p u ł k u ,  c o m i e s i ą c p o  z ł p .  dwa,  każdy sk ł a dać  obowiąza-  
li s ię.
■—  Nowo-u twor zone  p u ł k i  cod z i enn i e  p r z e c h o d z ą  p r zez  
War szawę  do a rmj i .  Pozawczora j  wy ru szy ły  2 s z w a d i o n y  
6  p u łk u  u ł anó w f  Zamoj ski ch) ;  p r z e s z e d ł  l a k / e  4  batal jon 
Igo  p u ł ku  piechoty l injowej ,  z ł o żon y  r, 800  ludzi .  Wszy ­
s t ek  lud jes t  zd rowy ,  ochoczy i weso ły ,
—  Do Lubl ina w sz ed ł  n i ep r zy j ac i e l ;  nie wątp ią  tu iz j e ­
n e r a ł  Zyini rski  z dą ży  zajść mu  z t y ł u  i do poddan ia  
zmus i ć .
_ _  P a n  Maurycy Mochnacki ,  k tó r y  b y ł  m ianowany  p od p o ­
r u c z n i k i e m  , wszed ł  do p u ł k u  Igo  s t r z e l có w p i eszych  , j a ­
ko  ocho tn ik .

—  G łó w na  kwa te r a  r u s zy ł a  dalej  z O k u n i e w a  k u  wojsku.  
Kozaków k tór zy  wpadl i  do S i ed l ec  w yp łos zon o  na t ych ­
mias t  i 18 po jmano w niewolę.  K o ło  W ę g r o w a  cofnęl i  się 
t akże  Moskal e  , za pokaza n i e m się p rzedn i e j  s t raży naszej .  
Kozacy powiadają:  że za Bugi em n i ez m ie r n i e  t r u d no  o ż y ­
wność.  Żyli  t y lko  rac j ami  z m a g a z y n ó w ,  a osobno nic 
dost ać  nie  mogl i .  Na 8 dni  p r z ed  w kro cze n i e m już i w ód ­
ki dos t ać  nie mogl i .  —  VI Ł o m ż y  do d.  9  rano nie by ło  
ko za k ów ,  ale i wojska  naszego nie b y ł o  także .
—  Naoczny świadek d o n o s i ,  że xią/ .e Wi r t c i nbe r sk i ,  b y ł y  
| e n e r a ł  Polski  , n a j echa ł  na czele ko zaków naszą z iemię .  
By ł  w L ub a r t o w ie  i okol icach.  Na wzór  ku zy n a  swojego 
cesarzewicza  Konsta 'ntego , k a za ł  spoko jn ym mie szkańcom 
zrzucać  czapki  , a l e  ty lko cze rwone .  J e n e r a ł  S ie r awski  
p i s a ł  d.  / z Z am oś c i a ;  o pa r ę  mil  od tej tw ie r dzy  s t a ł y  
czaty kozack i e .
— Moskało  nie dopuszcza j ą  się n i g d z i e ,  ile wiadomo,  ża ­
dnych  r ab u n k ó w  i g w a ł tó w ;  z tein wszys tk i ćm nie można 
tego pr zyp isywać  j ak im ś  wyższym u cz u c i o m ,  t y lk o  b ł ę ­
dowi w k tó r ym zos t a ją ;  dowódzcy  bowiem ł u d z ą  p o dw ła ­
dne sobie żo łn i e r s tw ooś wi adc zen i am i :  iż wraz  z Po l sk i em 
wojski em pó jdą na Belgów i że tylko n i espodz i an i e  jakieś  
n i epo r ozumien i a  między Po lakami  powst a ły  , k t ó r e  p o m a .  
łu p r z y t ł um ić  t r z eba .  Mężni  r yce r ze  Polscy ! s t a r a j c i e  s i ę ,  
j eże l i  można  jak iemi  d r o g a m i ,  p r zek o ny w ać  syp iące  się 
naprzeciw wam t ł u m y ,  o co rzecz  i dz i e .  Niechaj  k a p ł a ­
ni s t o j ą  z k r z y ż e m  św. w r ę k u  na czelo każdego  p u ł k u ,  
a wne t  się źo łdac two  de spo ty  p r z e ko na ,  że walczycie za  
tviarg  , o jc zy zn ę  i  wolność.  B r on imy  najświętszych p r a w  
cz łowieka  , lecz nie żądamy krwi  roz l ewu.  O w s z e m ,  nie-  
iha j  Ros s j a  poda br a tn i ą  d ł o ń  P o l s c e ,  a t y r a n  upa dn i e  z 
ca łą  s w ą  p o t ę g ą ,  t yc ze n i a  b łogos ł awione j  p a ­
lnięci Pest lów , B e s tu ż e w ó w ,  Murawiewów , l l y l i ew ó w ,  
Kachowski ch i innych  Ross j an ,  po jmu jąc ych  godność c z ł o ­
wieka.  Po  ca łe j  S ł aw iańszczyzn i e  z ab r zm ią  śp i ewy  wo lno ­
ści i d z i ę kc zy nne  hymny  Bogu,  k tó ry  wszys tkich  l udzi  chce 
mieć wo lnymi .
—  Xiądz  Wacł aw  G ór a l i k ,  ze zg rom ad zen i a  z akonu  K a ­
znodz ie j sk i ego  w W a r s z a w i e ,  w s z e d ł  do p u ł k u  Z ł ó l e j  Cho* 
rągw i.  Oby  zna laz ł  mnog ich  naś ladowców.
— Dnia 8 b. m. następujące poruszenia uczynione były: naprzód.- 
Jenerał  Suchorzewski wypar ł  nieprzyjaciela z Siedlec o godz. 7 
rano. Jenerał Zyinirski przeprawiwszy się z swoją kolumną przez 
Liwiec pomaszerował na wyparcie nieprzyjaciela z Węgrowa, 
który zajęty był przez dwa pułki ulano w jenerała Włodka i 6 
dział. .Nieprzyjaciel na widok kolumny jen. Zymirskiego cofnął 
się natychmiast  z Węgrowa. Jen. Zyinirski ścigał go aż do wsi ' 
Poszewki. Nieprzyjacii l  zaś ku Koszowu swój odwrót uskutecz­
nił. Węgrów więc jest w naszym leku,  równie jak i Miedzna i 
Siedlce z magazynem. Przy uderzeniu nn Siedlce jedenjpluton Igo 
pułku ułanów wyparł  z miasta cały szwadron nieprzyjacielski, 7 
ludzi wziął w niewolę a 2 ubił. Niepodobna opisać zapału Z j a ­
kim nasze ułany nacierały. Nieraz w tej walce kilku tylko na­
szych rzucało się na cały szwadron stawający do odporu. Tym 
sposobem dwóch walczących rannemi zostało z naszej strony. Przy 
uderzeniu na Węgrów kapitan Janowicz, dowódzca patrolu n a s z e ­
go wysunąwszy się naprzód został rannym, spadt z konia t zewsząd 
go obskoczono, lecz mężny ten officer w tak niebezpiecznem pn- 
lo/.eniu 7 jeszcze nieprzyjaciół ranił. Żołnierz z tego pułku, Polacz- 
kowski, przyczynił się do uwolnienia wspomnionego kapitana. Jen. 
Zymirski oddając najw iększe zalety męztwu i prz) toniności w spo- 
muionego officera, polecił go noczeln. wodz. również żołnierza Po- 
laczkowskiego; wpsomniony kapitan i zolmerz są z pułku 3go u- 
lanów.
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— Rozeszl v sic wczoraj wieśc i , re Możkale na całej linji cofnęli  
Sis; O urzędowych w tej mierze r aport ach me wiemy.
~  Do Lublina w s z e d ł  nieprzyjacel 8 b. m.
— W kozary rozkazali wyjść naprzeciwko Moskalom z
b i a l , c t r w ‘  S  ‘V . z k a z u t e g;, zydzi  tylko usłuchali.
.  Są  wiadoiD°“cl 7 ^ l g o wie obral i  x i ę c i a  N e m o u r s ,

—  Rada ob.  w t w a  M a z o w i e c k i e g o  u c hw a l i ł a  pod d.  2  lu 
t eg o k- n , s t ę puj ąc y  a dres  do se j mu  kt óry  w d. 3 b.  in.
„ laski  m a r s z a ł k o w s k i e j  z ł o z o D y  został .

« R e p i  e ze n t a n c i  n a r o d u /  O cb ydn a niewola  pok ryt a  
m a s k ą  s wobo d k o n s t y t u c y j n y c h ,  pod którą lat 15 wi esz cz ę-  
śl iwa nasza ojczyzn* j ęc za ła  , w ł a s n e g o  d e s p o t y z m u  zbro-  

n i p  ywa ona c i ę ż a r e m ,  r u n ę ł a .  R z ą d k i e m  w dziejach św ia*

^roża^ce*6 0 ' "̂1* • ^ l r s *^a sz l achet nej  m ł o d z i e ż y  n i e  u l ę k ł a  
g i o coe g°  Jej n i e be z p i e c z e ńs t w a ,  p i e r w s z e  w y k r z y k n ę ł a  ha
h e r o i c 7. °  0)07• ł * nJ'• W d z i ę c z n y  naród za ten c zy n

l i c zn y ,  w-jednej chwi i i ,  w c ałe j  sw ej  r o z c ią g ł oś c i  uczucie  
^  sz la ch et nej  m ł o d z i  p o ł ą c z y ł ,  i w 

d> ł 7'al'az Zawiązkach r e w ol u cj i  nas zej ,  już  t y l k o  jc-  
1 iv ° S s *żs z e ć się  d a w a ł ,  « W ol no ść  lub śmierć . ) )

' ' y  s z anow ni  r e p r e z e n t a n c i  p a m i ę t n y m  a kt e m z d.  1S 
g tu cl n i a r. z.  uz na l i śc ie  p owst ani e  to za n a r o do w e  i na-  
’ °d n i e p o d l e g ł y ,  i n a s t ę p i e  tron w ak u ją c ym  o g ł o s i l i ś c i e .

os tanowienie  wa sz e ,  w i e l k i e ,  ś m i a ł e  na c ze ść  w nar odz ie  
7as łu g u j ą Ce,  r ówni e  w i e lk i c h  i ś m i a ł y c h  c ałe j  massy  ludu  

ol ski ogo w y m a g a  n a t ę ż e ń , t e m i  wi ęc  pr zej ęc i  uc z uc ia mi ,  iny 
P odpi sa ni ,  woj ewó dzt wa  M a z o w i e c k i e g o  r e p r e z e n t a n c i ,  w i 
U’. i e n i u  i w s pó l ni e  z oby wa t e l a mi  i u r z ę d n i k a m i  c a ł e g o  w o ­
j e w ó d z t w a ,  w obl iczu w a s z y m ,  w obl iczu c a ł e g o  c y w i l i z o ­
w a n e g o  świata,  p r zy s i ę g a m y :  iż. przy  s tę puj ąc  w całe j  r o zc i ą ­
g ł o ś c i ,  do r z e cz o ny c h po st ano wi eń  s e j m o w y c h ,  żadnej  ofia 
t y  s z c z ę d z i ć  n i e  b ę d z i e m y ,  poświęcające ż yc i e  i majątki  
n'oś*^ ’ l'4U w s P °Di emu c e l o w i  z a pe w n i e n i a  i us talenia  wol* 
w ła d  '  ̂**U pcd'*yc z n e 8 ° i  od żadnej  obcej  n i e z a w i s ł e g o

. . 7y> °Jf z yz ny  naszej ,  iż nic zrażeni  n i e b e s p i e c z e ń s t w a  
I n i  1 P r z c e ; „ „ Az _ -  • ,  , • -

p r a tvadzi r ę k o d z i e l n i e  do  U p a d k u , - i  wic iu p r z y k r o ś c i  sta 
nie s i ę  p r z y c z y n ą ,  tak p r zez  u t r u d n i e n i e ,  j- ikoteż p r a c z  
d rogo ść  z b y t e c z n ą  w tych okol icz noś ci ac h w y r ob ów  r z e m i e ­
ś ln i czyc h , chąc d o g o d z i ć  chęci  czeladzi  i n c z m ó w  w u-  
dawani u s ię  do w o j s k a ,  a razcin u ł a t w i ć  im s p o s o b n o ś ć ,  
poś wi ęc eni a s i ę  pr ac y  s w e g o  r z e m i o s ł a ,  p o d a ł e m  do k o u i -  
missji  r ząd owej  wojny p r o ś b ę ,  aby cze ladź  i uc zn i owi e  r z e ­
m i o s ł ,  zaciągal i  s i ę  do wojska , l ecz  aby będąc^ j uz  /.o -  
n i e rz a mi ,  d o p e ł n i a l i  r a ze m o b o w i ą z k ó w  mus zt ry  . a w wol .  
nych g odz inac h pr ac owal i  p r z y  warsztatach.  D o  s ł u s z n e j  
tej pr ośby  p r z yc hy l i ł a  się  ko mi ni ss ja  r zą d ow a wojny , w 
r ezo lucj i  z d .  (j b.  m.  tej o sn owy:

« Na podaną p r oś b ę  na dniu 4 b.  m .  k om m i s s j a  r zą -  
dowa o ś w i a d c z a ,  iż gdy  o c ho t ni kó w 5 3  do o d d z i a ł u  s w e go  
już  z e b r a ł e ś ,  n a d e w s z y s t k o  teraz starać s i ę  W P a n  p o w i ­
n i e n e ś ,  aby o d d z i a ł  ten do l i czby g ł ó w  2 0 0  d o p e ł n i ć  z 
takich l udzi  ,  k t ór z y  by u m u n d u r o w a n i e  s woim k o s z t e m  
sprawi l i  , a to ma być  z u p e ł n i e  po dobn e  do m u n du r u  , j s k i  
u ż yw a artyl l erja miasta War s za wy ; dla tych '/.as , k t ó r z y  
ż adną m iar ą sami  ubrać s ię  n i e  są w s t a n i e  , b ę d z i e  w y d a ­
ny roaterjał  za skarbu , z w a r un k i em  aby sami  k on f e k c j ą  
zajęl i  s i ę .  P a ł as z e  bę dą  w y d a n e ,  s k o ro  o dd z i a ł  do w i ę k ­
szej p r z y jd z ie  s i ł y  , i s k ó r o  c zę ść  ludzi  b ę d z i e  u m u n d u ­
rowana.  %— Ro d ac y  .' wi dz ic i e  jaką mac ie  k o r z y ś ć .  C h ę ­
c i o m  wa s zy m staje s i ę  z a d o s y ć , g d y ż  z os t aj ec ie  Jako 
c hol ni cy  ż o ł n i e r z a m i  , g o l o w y m i  z a w sz e  do W a l k i ,  

zaś ta świę ta  dl* nas u d er zy  god/ . ina,  pracuj my przy  tych  
wars* tatach,  do których da Bóg po s k o ń c z o n e j  wojnie  po­
wr óc im y.  W z y w a m  w i ę c  o c h o i m k o w  do  z a p i sy wa n ia  s i ę  
n m ni e  w x i ę d z e  t y m c e l e m  otwartej .  Mięszkai t i  pod N i .  
5 1  w r y n k n  Star.  miasta,  F r a n c i s z e k  AJoruwski  ,  ma j s l e i  
kunsztu k r a w i e c k i e g o .

dan ssiciw nościami  j a k i e b y  nas sp ot kać  m o g ł y ,  nie pod-  
J,,. S'^ w ł a d z y  jal i tylko tej którą naród w se jmi e  ze-
on ■ ,UZna f‘a P 1';1"' ł ,  i że  p r z e n o s i c m y  z g i n ą ć ,  lub kraj  

1 Uście,  8 ni że l i  jarzmo d o t y c h c z a s o w y c h  nas zych d ź w i ­
ę k  c i e m i ę z c ó w .  N i e c h  ż y j e  wolna i n i e p o d l e g ł a  Po ls ka  »

'  D o s z ł y  nas w iadomoś ci  , ż e  pod J a do we m za sz ła  po ty cz ka  
n i l ? d z y  w oj s ka mi  n a s ze m i  a Mo ska l ami  , w której  z w y c i ę ­
s t w o  przy  sprawie  wol nośc i  i n i e p o d l e g ł o ś c i  p o z o s t a ł o .  R o z ­
dział**”^  j " ° c h  p u ł k ó w  jazdy n i ep r zy j ac ie l sk ie j  i 10 

k t ó r y c h ^ d o  u t a !  °,'V0l ° ,n t e S °  * wJ ci ęz l wa ;  —  z 2 1  r annych  
j e d e n  w d r o d z o  K o i  Wa, 'S7awsl ' , e g 0 7 pola bi twy w i e z i o no ,  

ś c i ,  z a r ę c z y ł  oby w a t c l ^ , 0 " " '* * '  ^  r z t t e l h o ^  w u l l o u ; °-
rozmawUł z podofftoeL:'0;^'"spodró^  .Sp°'kał rann>ch ’

1 e i e i n  t y c h ż e  e sk o r t u j ą c y m .

Są d  pol icj i  p o p i a w c z e j  w y d * i a.j„ J g D obw od u i miasta  
W a r s z a w y ,  przed który p o c i ąg ni ?t o  ,  woli , , j in4).
j ą c y ch  autor* a r t yk u łu  u m i e s z c z o n e g o  „  N m v J - p oUc ,  , 
w y d a w c ę  t e g o ż  d z i e n n i k a , ę i e  zna l az ł  zaska  ,1 / o n e g o  pr*e* 
t o r , e ° la 1 i z c  o s k a r ż o n y c h  p i t e  z p r o k u r a -
n i e * ’ n .a w c l  d °  p i e r w s z e g o  ś l edztwa n i e m o ż n a  po c ią gn ąć ,  

“ >°zna ani j e d n e g o  u t w o r z y ć  pyt ania .

ITki(efof;L r .Rô  *•
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  ( N a d . )  W dniu 13 grudni a r.  z.  s u s p e n d o w a n y  z o s t a­
ł e m  w u r z ę d z i e  , nie z opinj i  p u bl i c z n e j ,  l e c z  z pow od u  
c zc zy ch  d b n m y ś ł ó w  k i l ku  o s ób ,  z u p e ł n i e  mni e  n ie zn a ją cy c b,  
a p r z e z  j e dn eg o  do s z k o d z e n i a  mi w ł ada  z d a r z e n i u  p i z y -  
g o t o w a n y c h  , takie  to o k o l i c z n o ś c i  d o t k n ę ł y  m n i e  c i o s e m  
n a j o k r o p n i e j s z y m ,  bo z fami l ją p o z b a w i ł y  j e d y n e g o  spo  
sohu do na  kt ór y  sz e sn aś c ie  lnt, w s l n z b i e  pu ^ i cz nc j
n i e s ka z i te l n i e  p r a c o w a ł e m ,  i w ciągu kt ór yc h n l c J 40 
nic n i e p r z y  s p o s o b i ł e m  ,  ale  n a d t o ,  c a ł y  wnios i  1 zony , 
jako f u o d u s z  dz i ec i  m oi ch ,  s t r a c i ł em  ; do tkni ęty  n i e p o w e -  
t o wan ci n i  s t rat ami ,  w p r z e s z ł y m  czas ie  f unduszów ,  na p o ­
l e p s z e n i e  l osu ,  z mus u r y z y k o w a n y c h ,  w t e r a ź n i e j s z y m  u-  
r z e d / i e  , jako j e d y n e g o  s p o s o b u  do życia ,  bez  w y j a ś n i e ­
nia p r z y c z y n ,  s z u k a ł e m  p r z ez  prośby  , na p i s i n i e  u w ł a d z  
t er aź n i e j s zy c h  krajowych p r a w y c h ,  bo przez  n a , o d  us ta no ­
w i o n y c h ,  p o w o d ó w ,  t . k  s rogo  stan mo|  p o g n ę b i aj ą cy c h , 
l ecz  o p r ó c z  s ł o w n y c h  o b w i n i ę ć  z . p o w o ł a n y c h  na w s t ę p i e  
o ko l i cz noś c i  w y p ł y w a j ą c y c h ,  Żadnego i n n e g o  „ i c  z n a l a z ł e m  
p r z e c i w  mni e  ani d o w o d u ,  ani  n a w et  z a s k a r ż e n i a .  Taki  
niej  v n y  stan r z e cz y ,  z m u s z a  m n i e  o ś w ia d cz y ć  p u bl i c z n i e ,  
że ż a dn eg o  z wi ązku z n i k im  w ż yc i u n i e  m i a ł e m  t a k i e g o ,  
kt ó ry by  n i e t y l k o  w s p i e r a ł  n i e p r a w o ś c i  z e s z ł e g o  r z ą d u ,  
.do nawet  p o t ak iw a ł  p o j e d y n c z e  o n r g o  n i e p r a w n e  d z i a ł a­
nia.  N a s t ę p n i e  w z y w a m  każdego, kt o by  d o w o d y  na prze­
k o n a n i e  p r ze c i wn e  n i n i e j s z e m u  wy ja ś ni en iu  p o s i a d a ł ,  a-  

s tk ie i  aconacy : u w a ż a j ą c ,  i c o d e r wa ni e  w s z y - 1 ż e b y  tako we  w k a ż d y m  c z a s i e  u w ł a d z y  pr a we g o  iząs u
J eze la dz i  i u c tn j^ w 0 d War sz ta tów do w o j s k a ,  j u z y - 1 z ł o ż y ł , w p r z e c i w n y m  b o w i e m  r a z i e ,  s ł o w n e  1 d o m y n e



« *  j a k i e k o l w i e k  p r a e c l w  mntfi  o ś w i a d c z e n i a  fsig j a Uo' b e z ­
z a s a d n e  i d o b r e j  s ł a w i e  s z k o d l i w i e ,  w d r o d z e  p r a w a  k r y ­
m i n a l n e g o  p o s z u k i w a n e  p r z r z e u n i i e  b ę d ą .  —  P i s a ł e m  w 
vv a r s z a wi e  d .  5 l u l r o o  1831 r .  A n t o n i  N e c i ń s k i  b y ł y  ad-  
j u n k t  d o z o r c a  mia s t  o b w o d u  S i e d l e c k i e g o .
  ( N a d .  s  p r o w . )  B ł o g o s ł a w i o n e  uwagi  w Gazec ie
Po lsk ie j  Nr. 21 i 25 •wy czyta łem.  ' P y  Inin was w s z y ­
stkich rodacy!  czyl i  aby jed na  m y ś l ,  j edno s ł o w p ,  
j ed n a  chęć by ła  taka ,  żeby  jej zarzucić  można ego-  
iz.in, lub n icpatryjo tyczne  chęci  ? N ie !  Bóg sam m ó ­
wi  przez usta s z a n o w n e g o  pisarza tego artykułu.  Z 
jakaż szlachetności.'} m y ś l i ,  z jnkiemiż najczyst szcmi  
u c z u c i a m i ,  najszczcrszein zajęciem się rozb ierał  on 
t eraźn iej sze  nasze  p o ł o ż e n i e !  Rodac y!  nie napróżuo  
p r z e ło ż o n o  wam przed o c z y  dzis i ej sze nasze  po łoź e -  
.jiic. Wie rz ajc ie !  wierzajcie  m ów ię ,  temu okreś len iu ,  
n ie c h  nas tylko m i łość  o jczyzny p o w o d u j e ,  bodziemy  
sz częś l iwi .  Francja jest dla nas w z o r e m ,  którego się 
t rzy mać  p o w i n n i ś m y . —  Oto po lubicńcy  d a w n eg o  rzą ­
d u ,  c i  którym najlepiej się d z i a ł o ,  co sami w p ł y w a l i  
n a  n ieszczęśc ie  o jczy zny  naszej!  ci m ó w i ę ,  j e sz cze  
dzisiaj zajmują znakomite w  urzędach  mie j sc a ,  a p a ­
miętni  d a w n yc h  f a w o r ó w ,  nie dbają czy na miljony  
i ch braci kamienna  śmierć  lub sromotne  kajdany w ł o ­
żo n e  zostaną.  Le cz  naród w i e l k i ,  naród co od tylu 
w i e k ó w  s ła w n y  i boską  ręką w i e d z i o n y ,  nie zaginie .  
A le  owi  n ę d z n i ,  na dnie p iek ła  cz yśc ić  będą czarne  
swo je  dusz e .  J es zc ze  M os kw a uczujc  okropność ręki  
Avaleczucgo P o l a k a ,  j e s zcze  przyjdzie c z a s ,  że  da­
w n y  c a r ,  który po zy sk a ł  przez p o d o b n y c h  jak oni 
p o d ł y c h  najemników swą  w i e l k o ś ć ,  j e sz cze ,  m ów ię ,  
l e n  n ien asy con y  tygrys krwi ludzkiej ,  z ł o ż y  ho łd  pod  
w ie k o p o m n e j  pamięci  statuą Z y g m u n t a ,  a ci najemni  
s łu ża le c  gotują sobie  haniebną  i okropną  przyszłość .  
W i ć  naród P o l s k i ,  co mu pozostaje cz yni ć .  Nie  taj­
n e  mu są i ich imiona.  Będą  trjuinfować sz ano w ni  i 
godni  o b y w a t e l e ,  których oni dziś za najczys t sze p o ­
św ię c e n ie  s i ę ,  j e s zcze  chcą prze ś la do wa ć .  Już wisi  
nad niemi miecz  ze m st y . - — J- S.
—  ( Nude*.  ( I ) ) P a n  G. M. o d p i s a ł  w N r .  21 G a z e t y  Po l  - 
s k i e j  , w G a z e c i e  W a r s z . - N r .  1!) i w P o l a k u  S u m i e n n y m  
N r .  4 1 ,  na  m ó j  a r t y k u ł ,  iv k t ó r y m  u c z y n i ł e m  w z m i a n k ę  o 
j e n e r a l e  X a w c r y m  D ą b r ó w s k r m .

P a n  G.  M.  z a d a j ą c  n i e p r a w d ę  h i s t o r j i , l e k c e w a ż ą c  s ł a ­
w ę  r o d a k a  , k t ó r e g o  c i ę ż k i e m i  o b ł o ż y ł  z a r z u t a m i ,  d o w i ó d ł ,  
ż e  n i e  zna  h i s t o r j i  r e w o l u c j i  r .  17 9 1 ,  że  n i e  z r o z u m i a ł  c e l u  
w k t ó r y m  O g i ń s k i  o g ł o s i ł  s w o je  p a m i ę t n i k i ,  i n i e  u m i a ł  
o d r ó ż n i ć  p r a w d y  h i s t o r y c z n e j  o d  f a ł s z y w y c h  t r a d y c i j  , k t ó ­
r e  O g i ń s k i ,  o s o b i s l e m  p o w o d o w a n y  i n t e r e s e m ,  za  p r a w d z i ­
w e  p o d a ł  f i k t a .

N i e  m a m  ż a d n y c h  s t o s u n k ó w  z j e n e r a ł e m  D ą b r o w s k i m ,  
n i e  z n a m  go o s o b i ś c i e ,  r az  go  t y l k o  i to z d a l e k a  w i ­
d z i a ł e m .  N i c  b ę d ę  s i ę  u p o m i n a ł  o w y r z ą d z o n ą  m d  p u b l i ­
c z n i e  k r z y w d ę  ; j e n e r a ł  D ą b r o w s k i  , o b e c n y  t uta j  w s t ol i -  
c y ,  sain z a p e w n e  w e zw i e  p o l w a r c ę  do s ą d o w e j  o d p o w i e d z i a l ­
n o ś c i  ; c h c ę  t y l k o  w y k a z a ć  a u t o i o w i  a r t y k u ł u ,  że  n i e  p i s a ­
ł e m  p * n c g i r y k u  , j a k  m u  s i ę  p o d o b a ł o  w y r a z i ć ,  i że  to,  
co n a m i c n i ł e i n  o j e n e r a l e  D ą b r o w s k i m  , j e s t  u g r u n t o w a n e

(1) A r t y ku ł  niniejszy-od dni ki lku do redakcji  o d d an y ,  dziś 
dopiero dla  braku mie j sca ,  mógł  być umieszczony.

na h i s t o r y c z n y c h ,  ż a d n e j  w ą t p l i w o ś c i  n i c p o d p a d a j ą c y c h  
f a k t a c h ;  a p o n i e w a ż  p a n  G.  M.  o d w o ł u j e  s i ę  d o  p a m i ę t n i ­
k ó w O g i ń s k i e g o  i h i s t o r j i  l e g j o n ó w  P o l s k i c h  C h o d ź k i ,  ( 2 )  
z o b a c z m y  co t e n ż e  O g i ń s k i  p o m i m o  w s z e l k i e j  w y r a ź n e j  
u s i l o o ś c i  swoje j  o s ł . w i e n i a  D ą b r o w s k i e g o ,  w y z n a ć  o n i i n  
w s w o ic h  p a m i ę t n i k a c h  b y ł  p r z y m b s z o n y .

P o  u p a d k u  r e w o l u c j i  w r .  1 7 9 4 ,  z e b r a l i  s i ę  P o l a c y  
w P a r y ż u  i u r a d z i l i  w y s ł a ć  d o  K o n s t a n t y n o p o l a  j e d n e g o  
z p o m i ę d z y  s - e b i e ,  k t ó r y b y  w s p ó l n i e  z a m b a s a d o r e m  r z e -  
c z y p o s p o l i t ć j  F r a t i c u z k i e j ,  p r a c o w a ł  o k o ł o  s k ł o n i e n i a  P o l l y  
d c  r o z p o c z ę c i a  k r p k o w  n i e p r z y j a c i e l s k i c h  z R o s s j ą  i u ł a ­
t w i en i a  P o l a k o m  ś r o d k ó w  p o ł ą c z e n i a  s i ł  i w s p ó l n e g o  z T u r ­
cją d z i a ł a n i a  na  R o s s j ę .  W y b r a n o  O g i ń s k i e g o .  L i s t  u w i a ­
d o m  i a j ący go o t a k i ć j  P o l a k ó w  u c h w a l e ,  p o d p i s a n y  b y ł  p r z e z  
2 0  n a j z n a k o m i t s z y c h  P o l a k ó w ,  m i ę d z y  n i e m i  z n a j d u j e  s i ę  
X a w c r y  D ą b r o w s k i .  ( T o m  1 1 ,  s t r .  1 0 3 . )

O g i ń s k i  p o j e c h a ł  do  K o n s t a n t y n o p o l a ,  l ec z  w o l n o ,  o p i e -  ( 
s z a l e ,  n i e  s z c z e r z e  p o p i e r a j ą c  i n t e r e s  P o l a k ó w  u a m b a s s a ­
d o r s  F r a n c u z k i r g o  i m i n i s t e r s t w a  T u r e c k i e g o ,  n i e  o d p o ­
w i e d z i a ł  z a u f a n i u  j a k i e  w n i m  P o l a c y  p o ł o ż y  li.  W r e s z c i e  
s woją  n i e c z y n n o ś c i ą  t o  z d z i a ł a ł ,  że  P o l a c y  c z ę ś c i ą  d la  b l i ż ­
sz e go  r o z p o z n a n i a  p o s t ę p k ó w  O g i ń s k i e g o ,  c z ę ś c i ą  d l a t e g o ,  
iż z wą t p i l i  a by  b y ł  w s t a n i e  we j ść  w k o r z y s t n e  d l a  P o l s k i  
u k ł a d y  z P o r t ą ,  p o s t a n o w i l i  Z e b r a ć  s i ę  w j e d n y m  p u n k c i e  
na  W o ł o s z c z y z n i e  l u b  w M u l t a n a c h ,  i p e w n i e j s z e  u r a t o w a ­
nia  o j c z y z n y  o b m y ś l i ć  ś r o d k i .  W  t y m  c e l u  D ą b r o w s k i ,  
p o r o z u m i a w s z y  s i ę  z r o d a k a m i  , p r z y b y ł  z n i e l i c z n y m  po-  
c z e t e m  d o  B u k a r e s t u  i z a r a z  n a p i s a ł  do  O g i ń s k i e g o  ( s t r .  
20(5) u w i a d o m i a j ą c  g o ,  że  p r z y b y ł  z r o z k a z a m i  d e p u t a c j i  
P a r y z k i e j  i j ako  a g e n t  t e j ż e  d e p u t a c j i ,  m a  p o l e c e n i e  s p r a w o ­
wać i n t e r e s a  P o l s k i  na  W o ł o s z c z y z n i e  i M u l t a n a c h .  W s z a k -
&e %ak*a% W l e i n  s a t n ó m  o t w a r e i ł *  vpywnftj e  O g i ń s k i *  If i

ta i niss ja  D ą b r o w s k i e g o  wc al e  m u  s i ę  n i e  p o d o b a ł a .
N i e l i c z n y  w p o c z ą t k a c h  h u f i e c ,  w k r ó t k i m  c za s i e  dó  

d w ó c h  t y s i ę c y  P o l a k ó w  się p o m n o ż y ł .  D ą b r o w s k i  p r z e w i ­
d u j ą c ,  żc  n i e p r z y j a c i e l  na g r a n i c a c h  G a l i c j i  s t o j ą c y ,  n i e  
b ę d z i e  o b o j ę t n i e  s p o g l ą d a ł  na f o r m u j ą c e  s i ę  S z e r eg i  w o j s k a  
P o l s k i e g o ,  z a p o b i e g a j ą c  n a d t o ,  a b y  sami  T u r c y  z k r a j u  
s w e go  i ch  w r ę c e  M o s k i e w s k i e  n i e  w y d a l i ,  w y p r a w i ł  d e p u -  
l ac j ę  do  O g i ń s k i e g o  ( s t r ,  2 ^ 7 )  p r z e d s t a w i a j ą c  m u ,  iż  po -  
w i u i e n b y  k o n i e c z n i e  w y r o b i ć  u s u ł t a n a  f i m t a n  , m o c ą  k t ó ­
r e g o  l c g j o n  P o l a k ó w  o r g a n i z u j ą c y  s >ę na  W o ł o s z c z y z n i e ,  
m ó g ł b y  u ż y w a ć  w k r a j u  T u r e c k i m  w s z e l k i e g o  b e z p i e c z e ń ­
s t wa  i p o k o j u .  J a k k o l w i e k  to ż ą d a n i e  b y ł o  s p r a w i e d l i w e ,  
j a k k o l w i e k  od u c z y n i e n i a  z a d o s y ć  j e m u ,  m o g ł o  z a l e ż e ć  
ówc/ .a s  o c a l e n i e  o j c z y z n y ,  O g i ń s k i  j e d n a k  l e k c e w a ż y ł  
p r z e d s t a w i e n i e  i p r z e s t a j ą c  na  s ł o w n e m  z a p e w n i e n i u  W e r -  
n i n a k a  a m b a s s a d o r s  F r a n c u z k i e g o  : u że  s i ę  n i c  z ł e g o  n i e  
s t a n i  e  P o ł a k o m  b a w i ą c y m  na W o ł o s z c z y z n i e ,  >i o d e s ł a ł  d e -  
p u t a c j ę  z K o n s t a n t y n o p o l a ,  a D ą b r o w s k i e g o  i f o r m u j ą c e  
s i ę  w o j s k o  o p i e c e  losów p o r u e Z y ł .  ^ S t r .  2 1 7 . )

S k u t k i e m  t ej  p a t r j o l y c z n e j  g o r l i w o ś c i  O g i ń s k i e g o ,  T u r ­
cy ł u p i l i  P o l a k ó w ,  p r z e g a n i a l i  z  m i e j s c a  n a  m i c j i c c  ,  a  
h o s p o d a r  M u l t a ń s k i  i b a s z a  C h o c i m s k i  ( w e d l e  s nm ćj  p o ­
w i e ś c i  M i c h a ł a  O g i ń s k i e g o  s i r .  2 2 0 )  w y p i z e d z a l i  j e d e n  
d r u g i e g o  w w y r z ą d z a n i u  k r z y w d  i o k r u c i e ń s t w  n a s z y m  
n i e s z c z ę ś l i w y m  r o d a k o m .

W s z e l a k o ,  ż a d n e  p r z e c i w i e ń s t w a  n i e  o s t u d z i ł y  z a p a ł u
-------------------- w D ą b r o w s k i m ,

(2; Chodźko w  piśmie swoim o legjonacb,  powt ór zy!  ty lko to 
co Ogiński  napisał .
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Sv D ą b r o w s k i m ,  a n i  u m n i e j s z y ł y  m ę z l w o  w  b i t n e r o  ,  p o d  
j e g o  d o w ó d z t w e m  z o s t a j ą c e m  s z e r e g u .  O w s z e m  z  k a ż d y m  
d n i e m  p o m n a ż a ł  s i ę  e g j o n  , a d o s z e d ł s z y  d o  l i c z b y  b l i s k o  
3 0 0 0  ? io łn i elw/y ’ w p l *y^ * zy  s o b i e  ( w ł a s n e  s ł o w a . O g i ń s k i e *  
g o  s t r .  2 3 1 )  p oWO n o s e  n e g o c j a c j i  w  K o n s t a l y n o p o l u  i po* 
wziął zamiar " t a i g i i i ę c i a  d o  ■Galicji, i rozrzucenia  p o  c a ł e j  
Poll 's* ' ogma rewolucyjnego.

W i e l k a  m y >  • s *  a c h e t u e  p r z e d s i ę w z i ę c i e  ! k t ó r e  w i e ­
c z n ą  pi'7ynoS‘ c .u  a ? ą b r o w s k i e m u  ; a l e  t e j  m y ś l i  n i e  p o ­
j ą ł  O g m s ł I ? ,  s ' g  w z n i e ś ć  n a d  s f e r e  z w y c z a j n y c h

P ° “ i ,y T i e ^ i - a l u ^ C Z " J 8 l *-d,5w> !it<5re ” ' g dy  w i e lk ie j  SP L D ą b r o w s k i e g o  n *e s l y  c h ane m p r z e d s i e -

" / j ę  i z a k l i n a ł  g0  w nich ” ^  8 ' n ‘ P ' Sa* d °  n , e g °l i s t y  1 z a * | v n ‘c h n a  i m i ę  o j c z y z n y  ,  n a  ś w i ę t o ś ć
s p i f l ' ^ ’ ' c , a ' ł y c h  z a m i a r ó w  i p o w s t r z y m a ł  k r o k i ,

<  ■ » « « *

i. - b a  i r o n  . . .  i ’ ? d 4c  p e w n y m  z e  D ą b r o w s k i  m e  
P ° S F r a n c u z k i  J l  US' * ° ' e  0 , 0  s ' f  s t a r a ł ,  a b y  a r n b a s s a -  

l ici i  k t ń r  " U f rł ^ U ^ ajet sw,>j ^  p o w a g ą  i t y t u ł e m  
' I” 0 ' 6 . / a invslv n s d  P o l a k a m i  r o z c i ą g n ą ł ,  s p r z e c i w i ł  s i ę  

tel-nU ' L i i .  ’ u d z i e l i ł  m u  p r z e t o  p l a n ó w  D ą b r o w s k i e g o ' .  
p o s ł u t  . y w ł a s n y c h  s ł ó w  O g i ń s k i e g o  ,  c o  o n  w  t e j  m i e ­
r z e  f °0 ^ e' r t  ( n a  s ' f .  2 3 2 . )

" • / ' n a d  toJi' « ' i « t o  o k a z a n i a  m i  s w e j e g o  p o d z i .
w i cnia <;e ,, n i e i ’o . z m y ś l n e m  p r z e d s i ę w z i ę c i e m ,  u c z y n i ł

’ n }c £. ^ . a t y  z e b r a n i  n a  W o ł o s z c z y z n i e  i M u l t a n a c h ,  
i n i e s z k le'Zi>" ° d n ' c  z " ' ą z k i  b e z p o ś r e d n i e  z G a l i c j a n i -  

nSI1' '  ' o d  w,v;1̂ 8111' "  S ’* P o l s k i ,  i ż e  t e n  k r o k  t a k  ś m i a -  

? ?  ’J w * ,  p o . s ł u ? v k WC,d ł 1Ug  w s z e l k i e g o  d o  p r a w d y  p o d o -  
t ' h  w « V s t k i e  b e / L  l c | , i e ! s p ™ " i c  P o l a k ó w ,  n i -

* „ A m b a s s a d o r  !r z -v s l , ” e  d, , l i ł d «*»“ H ^ c e  n e g o c j a c j e ,  
u  . , e * r d y  w * ł  ż e  i*?0 w i * 0 l J m  P * ? " !e * w i e l k i m  z a p a ł e m ,  

r i l l '  *Wojói  • ‘h ' " s z y  P ‘ * y ł u j e k  w y w o ł a ń c o m  P o l -
, pic w o j e n n e j  H ’dfl * t  m u s i e l i  o d t ą d  t r z y m a ć  n a

* L m  P o z w o i ; . UWa^  / a  n i e p r z y j ą c j ó ł  t y c h  ,  p r z e c i w k o
c./ , iiaczał n 1 u z b r o i ć  w s w o i m  k r a j u  P o l a k o m ,  

P ' *  | i 0 , ,  1U( I  G a r a - S a i n t -  C y  r a  n a  d o w ó d z c e  l e j  w y .
' P , ^ c z y t -  G a l i c j i  b a r d z o  k o r z y -
‘ B' ” \ i  l i e )  “ ' " O i s j ę  d l a  a r . n j .  b r n n c u z k i ć j ,  ż e  g a b i n e t  W L  
i *e,l> . , J  . *  n f U8/;o n y  z*a w ' r ze e  n a t y c h m i a s t  p o k ó j  i * e d i -  

r ,.kt # , l n , e  o m i e s z k a ł b y  s t o s o w n i . ;  d o  s w o j e g o  p r z y r z e c z e  
1 „ j ,  P ! ? j s ł a ć _ a r m j ą  3 O,O()0 i Że w t a k i m  r a z i e  T u r c y  c h o i n i e  

‘ 1 ° * ,n l u s ' e l i b y  o b u d z i ć  s i ę  z s w e g o  l e t a r g u  i t .  d . >. 

l ) ' ' b r o ° w s i r 1,1 t  d u  H s j f t  o  w t c l k i e m  p r z e d s i e w z i ę -
; Ci“ L l . n i a  . k * ! ’ ,  f c U W - J .  o d w o d z i ł  z ł j  d u c h  od

,T - k •' *“ «” *  
r  v s ł ,  w i a V . i f a ł s z y w y m  u s t a w n i c  s w j e -

• ' w - C T m .  7  ’ " “ " i J "  « •  '■■» " * i * o " ’«o
r  , .■en i p . io  k ***ł  « • ■ » * » » • • «  s i ę  D - ł k i o w s k i e m u
2 , ? U e t n . d o . G a l i c j i .  G d y b y  n i e  O g i ń s k i  , B ó g  w i c ,  
j . k i e  g . m i c e  i J a k i  k s z t a ł t  m i a ł a b y  d z i s i e j s z a  n a s z a  P o l s k a .

O g i ń s k i  n a  s t r .  2 6 2 ,  g d y  p o w r ó c i w s z y  
z S t a m b u ł u  d o  P o l s k i ,  w l i ś c i e  p i s a n y m  d .  1 4  g r u d n i a  1 7 9 6  
d o  A u b c i  t  d u  B a j e ł , w t e n  s p o s ó b  w y r z e k ł  o  d y s p o z y c j a c h  
P o l a k ó w  :  ̂ J t J J

„ J e s t e m  t u  m i ę d z y  r o d a k a m i ,  k t ó r y c h  z a p a ł  i p a t r j o t y z m  
p r z e c h o d z ą  to w y o b r a ż e n i e ,  j a k i e m  W P a n u  o n i c h  u c z y n i ł  
b a w i ą c  w  K o n s t a n t y n o p o l u .  P o ś w i ę c e n i e  s i e  i c h  s p r a w i e  
o j c z y s t e j  j e s t  b e z  g r a n i c ,  z n o s z ą  m ę ż n i e  j a r z m o ,  k t ó r e  
i  u c ' s k a ,  j e d u e g o  t y ł k u  p o t r z e b a  z n a k u ,  j e d n e g o  h a s ł a ,

w s z y s c y  r a z e m  p o w s t a n ą ,  w s z y s c y  j e ś l i  b ę d z i e  potrzeba
p o l e g n ą  i t .  d.i>

G d y b y  w i ę c  D ą b r o w s k i  b y ł  w s z e d ł  do G a l i c j i  n a  c z e l e  
3 0 0 0  t a k  m ę ż n y c h  ż o ł n i e r z y ,  n i e  b y ł a ż b y  p o w s t a ł a  Polska 
c a ł a  o d  p o ł u d n i a  d o  p ó ł n o c y  ? * - c *y l i Ż  O g i ń s k i  j es t  m o c f c  
nas z a p e w n i e ,  ze  t o  p r z e d s i ę w z i ę c i e  j e n e r a ł a  D ą b r d w s ł y t e *  
g o ,  s z c z ę ś l i w y c h  n i e  m i a ł o b y  r e z u l t a t ó w  ?

W r a c a j ą c  O g i ń s k i  z T u r c j i  d o  P o l s k i ,  u m y ś l n i e  w s t ą p i ł  
do  B u k a r o s t u ,  a b y  s i ę  n a o c z n i e  p r z e k o n a ł  o  s i ł a c h  P o l s k i c h  
. d o k ł a d n i e j  w y b a d a ł  m y ś l  D ą b r o w s k i e g o .  P r z y j ą w s z y  
m i e s z k a n i e  u n i e g o ,  p o z n a ł  s i ę  z w i ę k s z ą  i l o ś c i ą  o f i c e r ó w  
P o l s k i c h  i p o d s t ę p n i e  z a s i ę g n ą ł  o d  n i c h  r ó ż n y c h  w i a d o m o -  
ŚCI o  p l a n a c h  D ą b r o w s k i e g o ,  k t ó r y  j a k  n a p o u i k n i o n o  , r t y -  
z e j  , z w ą t p i w s z y  o p o ż y t k u  m i s s j i  d o  K o n s t a n t y n o p o l a  o -  
g ł o s i ł  s i ę  w o d z e m  n a c z e l n y m  w o j s k  P o l s k i c h ,  k t ó r e  j u ż  
i s t n i a ł y  l n a  p r z y s z ł o ś ć  i s t n i e ć  m i a ł y  ( s t r ,  2 4 5 ) .  W s z a k ż e  
a k t  m i a n u j ą c y  g o  n a  t e n  u r z ą d ,  p o d p i s a l i  w s z y s c y  o f i c e r o ­
w i e  p r z y t o m n i  w B u k a r e ś c i e  ,  j a k  s a m  O g i ń s k i  m ó w i  n a  
s i r .  2 1 5 .  R l i a ł ż e  p o  p a t e n t  n a  n a c z e l n e g o  w o d z a  w o j s k  
P o l s k i c h ,  iść d o  K a t a r z y n y  l u b  k t ó r e g o  z p r z y m i e r z o n y c h  
m o n a r c h ó w  ? N i e  u w a l m y  t e g o  D ą b r o w s k i e m u  Za w y ś l ę -  
p e k .  G d y b y  k t o ś  c z y n n i e j s z y  b y ł  n a  m i e j s c u  O g i ń s k i e ­
g o  w K o n s t a n t y n o p o l u ,  z a p e w n e  D ą b r o w s k i  n i e  b y ł b y  s i ę  
o g ł o s i ł  n a c z e l n y m  w o d z e m  w B u k a r e ś c i e .  B y ł  t o  r a c z e j  
o s t a t e c z n y  r a t u n e k  p r z e d s i ę w z i ę t y  w n a g ł e j  p o t r z e b i e  k u  
o c a l e n i u  o j c z y z n y .  ( K .  21 ( 3) .

D a l e j  z a r z u c a  O g i ń s k i  D ą b r o w s k i e m u ,  i ż  u ł o ż y ł  b y ł  
z b y t  ś m i a ł y  p l a n  w t a r g n i ę c i a  d o  G . l i c j i .  Ś m i a ł o ś ć  w n i e .  
b e s p i c c z c n s t w i e  j e s t  s b a w ą  ! Z a r z u t  w ł a s n ą  n i e m o c ą  u p a d a .  
A p o t e m  w y r z u c a  m u ,  i ż  m i a ł  m y ś l  o j j a n o w a ć  k a s s y  A u -  
s t r j a c k i c  n a  g r a n i c a c h  i u ż y ć  t y c h  p i e n i ę d z y  „ a  u z b r o j e ­
n i e  i p o m n o ż e n i e  s w o j e g o  w o j s k a .  C y Ż  w  t e r n  z d r o ż n e g o ?  
W i ę c  O g i ń s k i  n i e  m i , . ł  n a w e t  w y o b r a ż e n i a  o p r a w i e  w o j n y .

N a j g ł ó w n i e j s z y  i n a j e  g r o  n i n i e j s z y  z y r z t f t  c z y n i  O g i ń s k i  
D ą b r o w s k i e m u  w p r z y p i s k u  n a  s i r .  2 1 7 ,  k t ó r y  t u  d o s ł o -  
w n i e  w y p l u j ę :

u l e n  D ą b r o w s k i ,  z d r a d z i w s z y  s p r a w ę  P o l a k ó w  p r z e z  
w y k r y c i e  w s z y s t k i c h  z a m i a r ó w  s w o i c h  r o d a k ó w  i w y d a n i e  
k o i  r e s p o n d e n c i j ,  p r z e s z e d ł  d o  s ł u ż b y  R o s s y j s k i e j ,  p o  w s t ą ­
p i ,  n i u  n a  l i o n  c a r a  P a w ł a  i o t r z y m a ł  t a m  d o w ó d z t w o  n a d  
j e d n y u ,  * p u ł k ó w .  W i d z i a ł e m  g o  w 1-. 1 8 0 2  w P e t e r s b u r -  
g u  0 . 1  p o c z . j l k  11 p a n o w a n i a  A l e x a n d r a .  Z o s t a w a ł  o n  w ó w -  
cz. ia p o  s ą d e m ,  z a s k a r ż o n y  o j a k i e ś  w i e l k i e  w y s t ę p k i ,  a  
w i a c z a s ó w  p ó ź n i e j  d o s z ł o  d o  m o j e j  w i a d o m o ś c i  ż e  g o  
w y g n a n o  z a r m j i  i w y s ł a n o  n a  S y b i r .

N a  t e i n  s i ę  k o ń c z ą  p a m i ę t n i k i  O g i ń s k i e g o ;  w y j d ą  o n e  
n a  jaw d l a  p u b l i c z n o ś c i  P o l s k i e j ,  l e c / ,  o b o k  n i c h  i i n n e  
p a m i ę t n i k i  m e  b ę d ą  p r z e p o u i n i y n e ,  k t ó r e  j a k o  t r a k t u j ą c e  
o w s z y s t k i c h  u s i ł o w a n i a c h  n i e s z c z ę ś l i w e g o  l u d u ,  d o t ą d  z 
p o d  S t r a ż y  d e s p o t y z m u  d o  p o w s z e c h n e j  w i a d o m o ś c i  n i e  
m o g ł y  d o j ś ć ;  m o ż e  z t o g o  w s z y s t k i e g o  d o w i e m y  s i ę  o p o ­
w o d a c h  i s t o t n y c h  o s o b i s t e j  n i e n a w i ś c i  m i ę d z y  O g i ń s k i m  a 
D ą b r o w s k i m ,  t a k  W i d o c z n i e  p r z e b i j a j ą ,  e j  s i ę ; z w a ż m y  n p .  
c o  S t a n i s ł a w  K o s m o w s k i ,  n a o c z n y  ś w i u d e k  i w s p ó ł d z i a ł a ­
j ą c y ,  o z d a r z e n i u  n o  W o ł o s z c z y z n i e  »  p i ^m ; e  , ,  , u ł , m :  

I . s ł o r j a  P o l s k a  c z y i .  r y s  p a n o w a n i a  S t a n i s ł a w a  A u g u s t a  
k r ó l a  - o l s k . e g o ,  w r o k u  1 S 0 7  w y d r u k o w a n y m ,  ( n a  s t r .  8 0 )  
p o w i a d a :

>,W t y m  c z a s i e  p r z e j e ż d ż a ł  p r z e z  J a s s y  z K o n s t a n t y -  
n o p o l . i  J o  A u s l r j i  M i c h a ł  O gi ń s k i  d a w n y  p o d s k a r b i .  D ą  .
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L r o w s k !  z e  m n ą  i z k i l k u  o f i c e r a m i  z n a j d o w a ł  s i ę  w Jas* 
s a c h ,  p r z y s z e d ł  d o  n i e g o  O g i ń s k i , c h c i a ł  co w y b a d a ć ,  bo 
p o s ł y s z a ł  ż e ś m y  b y l i  w W i d d i n i u .  D ą b r o w s k i  u p r z e d z o n y  
o d e m n i e  o t y m  m a g n a c i e ,  b y ł  o s t r o ż n y ,  ż a r t o w a ł  z n i e g o ,  
t e n  o b r a ż o n y  p o w i e d z i a ł  e oś  p r z y k r e g o  D ą b r o w s k i e m u ,  
k t ó r y  p o r w a w s z y  go za p i e r s i , w y r z u c i ł  za d r z w i ,  k a z a ł  
g o  a r e s z t o w a ć  i c h c i a ł  go  n a z a j u t r z  k a za ć  r o z s t r z e l a ć  , l ec z  
J a b ł o n o w s k i  p u ł k o w n i k ,  k t ó r e g o  u m y s ł  z b a ł a m u c i ł  O g i ń ­
s k i ,  u p r o s i ł  M e l f o r t a ,  k t ó r e m u  b y ł  O g i ń s k i  p o d  s t r a ż  da-  
u y ,  Se go w n o c y  w y p u ś c i ł  i J a b ł o n o w s k i  o d p r o w a d z i ł  go 
z a  g r a n i c ę ,  z k ą d  n i e  ś m i a ł  s i ę  w r ó c i ć  do nas  i z O g i ń s k i m  
d a le j  p o j e c h a ł . «

M a t u r a l n i e ,  Se p o  t a k i m  w y p a d k u  O g i ń s k i  m e  m ó g ł  ko  
, c b a ć  D ą b r o w s k i e g o  , co t y l k o  m ó g ł  to na  n ie go  w y m y ś l a ł ,  
jpa o d w e t  i l e n  s i ę  m u  j a k  t y l k o  m ó g ł ,  w y w z a j e t n n i a ł .

W y k r z y k n i k i  a u t o r a  a r t y k u ł u  w N r 2 4  G a z e t y  P o l s k i e j :  
l<to b r a c i  n a s z y c h  na W o ł o s z c z y z n i e  w y d a ł  w r ę c e  M o s k a ­
l i  i A u S t r j a k ó w ?  k t o  b y ł  w y k o n a w c ą  z l e c e ń  P a w ł a  c e s a r z a ?  
i  t .  d .  s ą  t o  f a k t a  na  k t ó r e  a u t o r  m u s i  p o s i a d a ć  d o w o d y ,  
n a w e t  l e p s z e  j a k  ci co b y l i  na  W o ł o s z c z y z n i e  o b e c n y m i  i 
d o t ą d  z o s t a j ą  p r z y  Życiu i p r z y  z d r o w e j  p a m i ę c i ,  l ec z  oto 
z a p e w n i e  b ę d z i e  r o z p r a w a  m i ę d z y  o b w i n i o n y m  a o b w i n i a ­
j ą c y m .

D o  mnie j e d y n i e  n a l e ż ą  data  h i s t o r j i  n a s z e j  f i lozof icznie  
r o z b i e r a n e ,  u n i k a j ą c  n a w i a s o w y c h  p o w i e ś c i  i d o w o l u y c h  
p o w t a r z a ć ;  a b y  X a w e r y  D ą b r o w s k i  na  W o ł o s z c z y z n i e  p r z y ­
b i e r a ł  i m i e  H e n r y k a  n i g d z i e  t ego  n a w e t  w O g i ń s k i m  d o ­
c z y t a ć  s i ę  n i e  m o g ł e m  i w tern z d a j e  s i ę  z ac h o d z i ć  n i e p o ­
d o b i e ń s t w o ,  g d y  na  l iście do  O g i ń s k i e g o  p i s a n y m ,  w y r a ź n i e  
w y c z y t u j o  p o d p i s :  n X a w e r y  D ą b r o w s k i e ! ; lecz  g d y b y  i t ak  
b y ł o ,  j e ż e l i  X a w e r y  u z n a ł  ,  ż e  s p r a w i e  p o w s t » n i a  l e p s z y  
n a d a  p o p ę d  i m i e  H e n r y k a ,  dla  c z e g o ź b y  r e w o l u c j o n i s t a  
n i e  m i a ł  i t e g o  u ż y ć  ś r o d k a  ? j e ż e l i  r o d a c y  d o b r z e  z t y m  
o b e z n a n i ,  j e ż e l i  s a m wł aśc ic ie l  i m i e n i a  n i e  m i a ł  nic p r z e -  
c i w k o  t e m u  , k t ó ż  m a  p r a w o  t o m  s ię  o b r u s z a ć  ? W r o k u  
1 8 0 7  c z y t a l i ś m y  p r o k l a m a c j e  p r z e z  N a p o l e o n a  p o d  i m i e ­
n i e m  K o ś c i u s z k i  w y d a w a n e ,  do k t ó r y c h  j e d n a k - K o ś c i u s z ­
k o  s i ę  n ie  p r z y z n a w a ł ; w s p r a w i e  p u b l i c z n e j  a r a z e m  d o ­
b r e j ,  w s z e l k a  b r o ń  j e s t  p o z w o l o n o .

O d d a l e n i e  s i ę  D ą b r o w s k i e g o  z W o ł o s z c z y z n y  i j e g o  o- 
p e r a c j e  w P e t e r s b u r g u ,  n a k o n i e c  n i e s z c z ę ś c i e  k t ó r e  n i e ­
k t ó r y c h  s t o w a r z y s z o n y c h  s p o t k a ł o  w G a l i c j i ,  K o s m o w ­
s k i  ( od  s t r .  81  do  9 0  ) o p i s a ł  d o s y ć  o k o l i c z n i e  ; z t ego  
z e b r a n a  t r e ś ć  j e s t  n a s t ę p u j ą c a :

P o  z r o b i e n i u  p o k o j u  w - C a m p o  F o r m i o  zaw i a d o m i ł  p o ­
w s t a ń c ó w  k o n s u l  F r a n c u z k i ,  że wolą  j es t  j e g o  r z ą d u  aby 
p o w s t a n i e  s i ę  r o z e s z ł o ,  F r a n c j a  b o w i e m  z r o b i w s z y  p o k ó j ,  
p r o t e k c j ą  P o l a k ó w  n i e  c h c e  s i ę  k o m p r o m i t o w a ć  ; w k r ó t c e  
p ó ź n i e j  p r z y s z ł a  w i a d o m o ś ć  o ś m i e r c i  K a t a r z y n y  i o w s t ą ­
p i e n i u  n a  t r o n  P a w ł a ;  u r a d z o n o  u ż y ć  p o ś r e d n i c t w a  k - ó l a  
S t a n i s ł a w a ,  w c e / u  w y j e d n a n i a  s ł u ż b y  d la  o f i ce r ów w woj 
s k u  R o s s y j s k i e m ;  we dwa  m i e s i ą c e  p o m y ś l n a  z P e t e r b n r -  
ga przyszła o d p o w i e d ź ,  w s k u t k u  k t ó r e j  D ą b r o w s k i  z K o ­
s m o w s k i m ,  B r o d z i s z e w s k i m  ,  M a r c b o c k i m  , - J a s t r z ę b o w s k i m  
i  B o g d a n o w i c z e m ,  u da l i  s i ę  n a p r z ó d  p r z e k ł a d a j ą c  n a j m o ­
c n i e j  D t n i s e e ,  Me l f o r t o wi  i i n n y m  k t ó r z y  s i ę  j e s z c z e  p o z o ­
s t a wa l i ,  a by  w s p o k o j n o ś c i  o s t a t e c z n e g o  z P e t e r s b u r g a  r e .  
z u l t a t u  oc z e k iw a l i ;  p r z e c i w n e  losów p r z e z n a c z e n i e  t en  s m u ­
t n y  z r z ą d z i ł o  w y p a d e k  , ża z p r z e b a c z e n i a  P a w ł a  i p o w o ­
ł a n i a  d o  s ł u ż b y  p o w s t a ń c ó w ,  j uż  M e l f o r t  w G a l i c j i  p o b i t y
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i u j ę t y  z k i l k o m a ,  m a r n i e  ż y c i e  u t r a c i w s z y  , k o r z y s t a ć  n i e  
m ó g ł .  D e n i s k o  j e d n a k  z t e m i  co s i ę  r a to wa l i  u c i e c z k ą  na 
W o ł o s z c z y z n ę ,  j e d n i  w c y w i l n e j ,  d r u d z y  w w o j s k o w e j  s ł u ż ­
bie p o m i e s z c z e n i  z os t al i .

D ą b r o w s k i  p o l i c z o n y  m i ę d z y  f a w o r y t ó w  P a w ł a ,  u l e g ł  
p o  ś m i e r c i  j eg o p r z e ś l a d o w a n i u  , m y l n i e  j e d n a k  t w i e r d z i  
O g i ń s k i ,  j a k o b y  na S y b c r j ę  b y ł  w y s ł a n y ,  n i e  b y ł  t a m  
n i g d y .

P r z y t o c z e n i e  m o j e  w p ł y w u  D ą b r o w s k i e g o  d o  d z i a ł a ń  
n a d  b r z e g a m i  W a r t y  w r o k u  1 7 9 1 ,  n i e m i a ł o  w c e l u  u j ę c ia  
s ł a w y  M n i e w s k i c m u  i t y m  w s z y s t k i m  w a l e c z n y m  , k t ó r z y  
wó w cz as  u w i e ń c z y l i  s i ę  n a j s z c z y t n i e j s z ą  r y c e r s k ą  i o b y ­
w a t e l s k a  c n o t ą .  W s p o m n i e n i a  m o j e  o p i e r a ł y  s i ę  na  p a m i ę ­
t n i k u  K o s m o w s k i e g o  ( s t r .  4 5 ,  50)- i na  p i ś m i e  w F r a n k ­
f u r c i e  r .  1 7 9 6  d r u k o w a n y m  , p o d  t y t u ł e m :  » Be y t . r ag  z u r  
G e s c h i c h t e  d e r  p o b l n i s c h e n  R e v o l u t i o n  i m  J a h r e  1 7 9 4 . «

O z a s ł u g a c h  dla n a s z e j  p u b l i c z n e j  s p r a w y  w r o k u  1 8 0 9  
X a w e r e g o  D ą b r o w s k i e g o  n a c z y t a ł e m  s ię  w d j a r i u s z u  p r o ­
w a d z o n y m  p r z e z  d e p u l a c j ę  s t a n ó w  G a l i c y j s k i c h  do  g ł ó w n e j  
k w a t e r y  N a p o l e o n a ,  p o d ó w c z a s  po  ha ta l j i  W a g r s m s k i e j  w 
S c h o o n b r u n i e  r o z e j m u j ą e e j , z c z e g o  s ię  p o k a z u j e  , że  g d y ­
by  n i e  p r z y s t ę p  i d o b r e  w z ię c i e  j e n e r a ł a  D ą b r o w s k i e g o  U 
x i ęc i a  N e u s c h a t e l s k i e g o ^  B a s s a n e  i C a d o r e  , t a ż  d e p u t a c j a  
k t ó r a  do  u k ł a d ó w  p o k o j u  z d n i a  14 p a ź d z i e r n i k a  1 8 0 9  
t y l e  d l a  s i e b i e  p o z y s k a ł a  w p ł y w ó w ,  n a w e t b y  m o ż e  d o  
p i e r w s z e g o  p o s ł u c h a n i a  n i e  b y ł a  p r z y p u s z c z o n a ,  i l e  ż e  j e j  
to j u ż  po d w a k r o ó  o d m ó w i o n e m  z o s t a ł o .

T e r a z  na  w i d o k  j e n e r a ł a  D ą b r o w s k i e g o ,  p r z e j ę t y  po-  
w y ż s z e m i  w i a d o i n o śc i a t n i ,  sąd z i ł e m  b y ć  inoi in o b o w i ą z k i e m  
t o  c z e g o m  s i ę  z dz ie j ów n a s z y c h  u p a d k ó w  i p o w s t a ń  n a u ­
c z y ł  , p u b l i c z n o ś c i  p r z e d s t a w i ć ;  n i e  j e s t  to o s ą d z e n i e . ,  
a l e  m o j e  z d a n i e  p o ł ą c z o n e  r, r a d ą  dla a u t o r a  a r l y k u ł u  o-  
z n a c z o n e g o  Id.  JJ1. G . ,  że  ż a d n e j  s p r a w y  j e d n o s t r o n n i e  b r a ć  
n i e  n a l e ż y :  n a u d i a t u r  et  a l l r r a  p a r s . « Ż e  z o s t a t e c z n y m  
w y r o k i e m  u s t a l a j ą c y m  o p i n j ę  p o w s z e c h n ą  , z w ł a s z c z a  o 
c z ł o w i e k u  p r z e z  lat  p r z e s z ł o  3 0  p r z e ś l a d o w a n y m . ,  w s t r z y ­
m ać  się należy. ,  aż w s z y s t k i e  t nn le r i a ł ia  j a k o  to: p a m i ę t n i ­
ki  O g i ń s k i e g o ,  K o s m o w s k i e g o ,  N i e m i e c k i e  i d e p u t a c j i  G a ­
l i c y j s k i e j ,  p u b l i c z n o ś c i  d o s t ę p n i e j s z e  mi  s i ę  s t - n ą .  Z a l e r e -  

-nie m o j e  tylu z a s ł u g ,  tylu p r z e ś l a d o w a ń ,  do  s p r a w i e d l i ­
w s z y c h  w z g l ę d ó w  p u b l i c z n o ś c i ,  w y p ł y w a  z tej  z a s a d y ,  ż e  
n i c b - ś p i e c z n e  są t e r a ź n i e j s z e  p r z e w i n i e n i a ,  n i e ' z a ś  te g d y ­
by  i j a k i e  b y ł y ,  k t ó r y c h  p r z e ś l a d o w a n i a  i t ak i  u p ł y w  cz.iSU
p r z e d a w n i ł .  —  W a r s z a w a  d n i a  3 l u t e g o  1831 r o k u .

L e o n  f io z n a ń zk i .

W y p i s  z G a z d y  Pcti-rsbilrgskzej .
(NB.  Ptttrjoci Kossyjscy powinni  czytać  nie jeden wiersz po 

d r u g i m,  ale tylko I, 3, 5, ~.)
J e ż e l i  n a r ó d  R o s s y j s k i  ma  z d z i e ł  j a k i c h  s ł a w ę ,  to z k r a ­

jów p o d b i c i a  i w a l e c ż n e g o  m ę s t w a  swoje j  m ł o ­
d z i e ż y  ; t y l e  b o w i e m  o d w a ż n y c h  i w i e l k i c h  z ł o ­

ży l i  m o c a r s t w  b r o n i ą  j a k  w i d z i m y  z 
d z i e j ó w  ■—  T r o n  J e g o  I m p c r a t o r s k i ć j  M o ś c i  Ot acza  

g ł ę b o k a  p o l i t y k a ,  d z i w n e  m ę s t w o  i ś.  s p r a w i e d l i w o ś ć  
a p i e r w s z e  u r z ę d y  p o s i a d a j ą  ci , co z t a k i c h  c n o t  s ł y n ą .

—  S pros tow an ie .  ~  W n u m e r z e  34  Gazety  P o l s k i e j , na  
s t r o nn i cy  4 l e j ,  w wierszu  2 3 c i m  , w a r t y k u l e  p .  J- J .  za­
m i a s t :  m n ie js zem i  c z y n n o ś c i a m i ,  c zy t a j ;  w a in ie j s ze m i  
czynnośc i ami .
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